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SIŁA I ZDROWIE
Dodatek tygodniowy „S'owa Pomorskiego“

Roman Szczerbowski. i

Sport na Pomorzu.
Rozdział xnL: Plywactwo. (Dokończenie)

Niżej podaję w tabeli najlepsze czasy uzyskane II obraz poziomu sportu pływackiego pomorskiego 
przez pomorskich i polskich pływaków, co daje stosunku do ogólnopolskiego.

Rekordy pomorskie.
Pan

Styl dowolny:
100 m — 1:33.4 Bunzel — O. S. M. W.
400 m — 7:22 Bunzel — O. S. M. W. 
1500 m 35:23.4 Pryszcz — B. T. W. 
5000 m — 2 g- 10:13 Buza TKS. 
5X50 m — 3:45 Polonia — Bydgoszcz 
4 X200 m — 17:30 — BTW., Bydgoszcz 

Styl klasyczny:
200 m 3:38.8 Gordon — TKS. 
4C0 m — 7:45.4 Gordon — TKS.

N a w z. u a k:
100 m — 1:41.6 Tyborski — Sokół. Bydg.

Styl dowolny:
100 m — 2:2.0 Żukówna — TKS.
4i 0 m — 9:4 Lisińska K. TKS.
1500 m — 39:30.3 Lisińska K. — TKS.
5000 m — 2 g. 17 m. Lisińska K. — TKS. 
4X100 — TKS. — Toruń.

Styl klasyczny:
2.0 m — 4:26.2 Lisińska O. — TKS.
400 m — 9:27 Lisińska O. — TKS.

Rekordy polskie.
o w 1 e:

Styl dowolny:
1:12.5 Kuncewicz — Warszawa 
6:11 — Kratochwila — Warszawa 
25:29 Kratochwila — Warszawa 
1 g. 38:42.6 Jurkowski — Warszawa 
2:596 Pogoń — Lwów 
13:20.8 AZS. — Warszawa

Styl klasyczny:
3:13 Jurkowski — Warszawa

17:24 Dette — G. Śląsk
N a w z n a k:

1:27 E. Schoenfeld — Kraków.
a n i e:

I Styl dowolny:
1:41 Schoenfeldówna — Kraków

7:54 2 Kaizerówna — Giszowiec 
32:50.9 Tratowa — Warszawa

.2 g. 7:59.3 Schreiberówna — Kraków 
7:36.2 Giszowiec — G. Śląsk

Styl klasyczny:
3:41 8 Kaizerówna — Giszowiec 
7:54.2 Kaizerówna — Giszowiec.Rozdział XIV.: Water

Water Polo jest grą dwóch drużyn, które pły­
wając starają się umieścić piłkę w bramce przeciw­
nika. Sport ten mało znany na Pomorzu uprawia 
narazie tylko TKS tv Toruniu. Ciekawy ten sport 
wymagający nadzwyczajnej techniki utrzymywania 
się na wodzie jest jakby najwyższym szczeblem 
sztuki pływackiej. Rok ubiegły był początkiem jego

Polo czyli piłka wodna.
rozwoju na Pomorzu, sezon zaś 1928 roku powinien 
przynieść nam już mistrzostwa Pomorza w water 
polo. Na 22 kluby zrzeszających niespełna 1000 pły­
waków powinno znaleźć się przynajmniej 10 drużyn 
water pola. Zainteresowane kluby powinny już dziś 
pomyśleć nad organizacją tego sportu.

Wioślarstwo polskie wsławiło się na arenie mię­
dzynarodowej już niejednokrotnie. W Polsce domi­
nu ące stanowisko w wioślarce zajmuje Warszawa, 
■aś od ostatnich lat zaczyna wybijać się Pomorze, 
zawdzięczając sukcesom jakie stale odnoszą wio­
ślarze pomorscy na wszelkich regatach tak krajo­
wych jak 1 zagranicznych. — Sport wioślarski jest 
jednym z najstarszych w Polsce, jest sportem z po­
tężną tradycją, która szczególnie w sporcie wioślar­
skim odgrywa bardzo poważną rolę. Na Pomorzu 
Istnieje 15 polskich towarzystw wioślarskich, zazna 
czam polskich, gdyż istnieje na Pomorzu również 
duża liczba towarzystw niemieckich, które jednak 
do Polskiego Związku nie należą i o nich nie wspo­
minam. Polskie towarzystwa na Pomorzu skupiają

Wioślarstwo
ca 1200 wioślarzy 1 posiadają w swym taborze około 
lCt. łodzi regatowych i drugie tyle łodzi treningowych 
1 spacerowych.

Na Pomorzu centralizuje się sport wioślarski w 
Bydgoszczy. Bydgoszcz zajmuje obok Warszawy przo 
dujące miejsce w Polsce, przyczynia się do logo po­
za doskonale zorganizowanemi i wyposażone mi klu 
bami, również jedyny istniejący w Polsce tor rega­
towy w Brdyujściu koło Bydgoszczy. W Bydgoszczy 
istnioie 5 klubów z 600 członkami i taborem, liczą­
cym 32 łodzie regatowe.

Najpotężniejszym i najstarszym klubem jesł V. 
Bydg. Tow. Wioślarskie „BTW“, które przez swe 
liczne zwycięstwa w Polsce i zagranicą, oraz przoz 
oiganizowanie rok rocznie wszechpolskich regat o
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mistrzostwo Polski w Brdyujściu jest doprawdy nie- 
tylko chlubą wioślarstwa pomorskiego ale i polskie­
go. BTW jest pierwszem towarzystwem w Polsce 
pod względem odniesionych sukcesów. Mówiąc o B 
IW nie mogę pominąć milczeniem kilku zasłużo­
nych nazwisk, i tak: p. Maciejewski, wieloletni za­
służony prezes; dalej panowie Musiał, Brzeziński, 
Rzywicki Malicki, dr. Siemiątkowski, Żewicki i wie­
lu jeszcze innych, którzy na swych barkach dźwiga­
ją ciężką kierowniczą pracę, przez którą towarzyst­
wo. mogło okryć się tą chwałą, na jaką zasłużyło. 
Z najbardziej zasłużonych wioślarzy czynnych wy­
mienię pp. Birkholca, Figurskiego, Bronikowskiego, 
Lipińskiego, Jankowskiego i Janika.

Poza BI W kroczy na drugiem miejscu w Bjd- 
goszczy kl. wiośl. „Gryf“, niedawno powstały klub 
rozwija się bardzo pomyślnie i posiada cały szereg 
dobrych wioś’arzy. Dalej wspomnieć muszę o gimn. 
klubie wiośl. ..Brda”. Jest to najlepszy z klubów gi­
mnazjalnych Pomorza. Za Bydgoszczą kroczy Toruń. 
Toruński Klub Wioślarski oraz Gimn. Klub Wioślar­
ski, to dwa towarzystwa, skupiające porskkh wio­
ślarzy w Toruniu. K. W. T. zajmuje po BTW drugie 
miejsce na Pomorzu. Towarzystwo to posiada włas­
ny wspaniały murowany dom klubowy. „KWT“ liczy 
około 150 członków i posiada 9 łodzi regatowych oraz 
kilka treningowych i spacerowych. Głównym fila­
rem organizacyjnym klubu jest prezes jego y. Puł- 
kowski doskonały wioślarz, dalej niemałe zasługi 
położyli pp. Stanisław Weigt, Barwicki, Jankowski, 
Jan 'I urek, Szwiec i wielu in. Z czynnych gwiazd 
wioślarskich Torunia na czele kroczą p. Barwicki 
obecny wicemistrz Polski w jedynkach i p. Pułkow- 
ski, również dawniejszy wicemistrz Polski na jedyn­
ce, dalej pp. Jankowski i Spychał.

Trzecim ośrodkiem wioślarstwa jest Grudziądz. 
Niedawno powstało tam nowe towarzystwo wioślar­
skie „Wisła“ posiada już własny budynek i dość 
liczny tabor. Głównym filarem sportowym tego to­
warzystwa jest p. Stefan Weigt.

Gdańsk posiada Polskie Tow. Wiośl., założone 
przez Akademicki Związek Sportowy, wioślarze 
gdańskiego AZS-u odnieśli już niejedno piękne 
zwycięstwo w Gdańsku i w Brdyujściu. — Poza tern 
posiadamy na Pomorzu wiele klubów wioślarskich 
w prowincjonalnych miasteczkach, leżących bądźto 
nad Wisłą lub jej dopływami bądź też nad jeziora­
mi. I tak istnieją kluby wioślarskie w Chełmnie, 
Gniewie, Chełmży, Wąbrzeźnie, i Świeciu.

Przechodząc zkolei do sukcesów wioślarstwa 
pomorskiego to koroną tych licznych zwycięstw i 
sukcesów było zdobywanie przez kilka lat mistrzost­

wa Polski w erwórkach wyścigowych przez osadę 
BTW, zwycięstwa te przypadają na lata 1921, 1925 
i 1926.

Następstwem tych sukcesów był udział tej mi­
strzowskiej osady w regatach o mistrzostwo Europy, 
w roku 1926 w Lucernie w Szwajcarji, gdzie Polska 
osiągnęła zaszczytne 3 miejsce, zwyciężając Francję. 
Holandję, Belgję i Hiszpanjg.

Bohaterska bydgoska czwórka w składzie: Bro­
nikowski, Birkholc, Figurski i Janik pod sterem 
Brzezińskiego wsławiła imię wioślarstwa polskiego 
w całym świecie i Pomorze może być dumne z tego 
zaszczytu i sukcesu, który na karcie historji wio­
ślarstwa pomorskiego zawsze będzie jaśniał złotem!. 
literami. Również rok ubiegły 1927 dobrze zapisał stę 
w naszem wioślarstwie. „BTW” zdobywa mistrzost­
wo Polski w najtrudniejszym pod względem techni­
ki biegu a mianowicie w czwórkach wyścigowych 
bez sternika. Dalej p. Barwicki z Torunia (KWTł 
zdobywa tytuł wicemistrza Polski w biegu jedynek; 
piękny ten sukces przyczynił się do wyboru jego do 
reprezentacyjne: osady ósemki, która brała udział w 
mistrzostwach Europy w Como jve Włoszech w r. 
1127. Załoga Polski zajęła tam zaszczytne 3 miejsce 
wyprzedzając Belgję. Czechosłowację i Jugosławię. 
Jeżeli dodamy do tych sukcesów zwycięstwo p. 
Jankowskiego z Toruń, kl. wiośl. w jedynkach oraz 
zdobycie drugich mie sc w biegu ósemek o mistrzo­
stwo Polski przez BTW; wicemistrzostwa Polski w 
double skulach przez pp. Barwickiego i Spychała 
z Torunia, będziemy mieli pełny obraz zeszłorocz­
nych sukcesów.

Jak więc widzimy mamy się czem szczycić, zaj­
mujemy bowiem w sporcie wioślarskim jedne z 
pierwszych miejsc i z całą ufnością możemy patrzeć 
w przyszłość wioślarstwa na Pomorzu. Nasi młodzi 
wioślarze, którzy tak licznie garną się do klubów, 
mając sławnych mistrzów za nauczycieli, nie tylko 
że powinni im dorównać lecz jeszcze prześcignąć. 
Pomorze powinno i musi być pierwszem w wio­
ślarstwie.

(Dokończenie nastąpi).
Sprostowanie: z rozdziału IV. Piłka siatkowa i 

koszykowa w n-rze 9-ym „Siły i Zdrowia“: mistrzem 
Pomorza w koszykówce jest drużyna seminarium 
męskiego w Tucholi, a nie jak omyłkowo podałem w 
Chojnicach.

Z rozdziału V. Hockey na trawie: Najlepszą dru­
żynę na Pomorzu posiada G. K. S. „Grom“ w Choj­
nicach, który w mistrzostwie Polski osiągnął 4 miej­
sce, bijąc drugą pomorską drużynę G. K. S. z Luba­
wy 3:2.

Święto Sportów Zimowych.
W sobotę i niedzielę dn. 21 i 22 stycznia odbyły 

się w Toruniu na ślizgawce TKS-u zawody łyżwiar­
skie w jeździe szybkiej i figurowej oraz turniej ho- 
ckeya na lodzie, organizowane przez pomorski wo- 
jew. komitet wych. fiz. i p. w.

Z calem uznaniem należy podkreślić inicjatywę 
wojew. komitetu wychowania fizycznego i p. w. or­
ganizowania rok rocznie święta sportów zimowych. 
Propaganda sportów zimowych na Pomorzu, mimo 
nieraz bardzo energicznej działalności jednostek no­
siła charakter tylko lokalny i doprawdy z przyjem­
nością stwierdzić musimy, że p’erwsze to święto 
sportów zimowych udało się nadzwyczajnie i miało 
w pierwszym rzędzie ogromne znaczenie propagan­
dowe.

Przeszło 150 młodzieży i 50 dorosłych osób wzięło 
czynny udział w tych zawodach, poza Toruniem re­
prezentowane były: Grudziądz, Wąbrzeźno, Brodnica, 
Starogard, Chełmno, Wągrówiec a nawet odległa Lu­
bawa przysłała drużynę hockeyową. Sportowcy z ca­
łego Pomorza wzięli w nich udział, 90 proc, zgłoszo­
nych zawodników obojga płci po raz pierwszy w ży­
ciu startowała w zawodach sportowych, i na pewno 
wszyscy ci nowicjusze zostali pozyskani dla idal 
sportu na zawsze. Widzieliśmy na starcie dzieci od 
10 lat tak chłopców jak 1 dziewczęta i również po­
ważnych zawodników przeszło 50-letnich, jak płk. 
lhnatowicz. Kling i inni i w tem leży właśnie donio­
słość tych zawodów, jako środka propagandy. Do po­
wodzenia tej imprezy przyczyniły się również w du­
żej mierze władze szkolne, które gorąco poparły apel 
komitetu i nadzwyczaj licznie obesłały te zawody 
młodzieżą szkolną.
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Przechodząc zkolei do opisu samych zawodów, 
na wstępie zaznaczyć musimy, że organizatorom 
sprzyjało wielkie szczęście w postaci mrozu — bez 
tego cala ta impreza nie udałaby się. Organizacja za­
wodów spoczywała w rękach znanych organizatorów 
sportowych pp. Karola Błocha i Romana Szczerbow­
skiego Dzięki bardzo wydatnej pomocy ze strony 
władz wojskowych udało się zupełnie planowo i bez 
opóźnień przeprowadzić olbrzymi dwudniowy pro­
gram.

Program obejmował jazdę szybką, jazdę figuro­
wą i zawody w hockeya na lodzie. Jazdę szybką i fi­
gurową przeprowadzono w 3 kategorjaoh: dla mło­
dzieży do lat 14, do lat 19 i senjorów i to tak dla pa­
nów jak i pań. W sobotę przed południem odbyły 
się eliminacyjne rozgrywki hockeya na lodzie, po­
południu eliminacyjne zawody w jeździe szybkiej 
oraz jazda figurowa młodzieży. W niedzielę zaś 
przed południem finały jazdy szybkiej, następnie fi­
nały rozgrywek hockeyowych a popołudniu jazda fi­
gurowa senjorów i jazda popisowa parami.

Wyniki zawodtw były następujące:
Kale^orja młodzieży do lat 14. Chłopcy. Jazda 

szybka: 200 m.: 1. Ślusarczyk gim. Chełmno czas 
27.4 s. 2. Ormański Toruń. 3. Wójcicki gim. Gru­
dziądz. — 500 m: 1. Groszewski gimn. Grudziądz czas 
1 m. 25 s. 2. Orłowski szk. pow. Toruń. 3. Czarzyński 
gim. Toruń. Jazda figurowa: 1. Kling gim. niem. 
Toruń. 2. Czarzyński gim. Toruń. 3. Heyer gim. niem. 
Toruń. Dziewczęta. Jazda szybka 200 m.: 1. Hożeni 
czas 46 s. 2. Araczewska. 3. Gumińska wszystkie ze 
szk. wydz. Toruń.

Kategoria młodzieży do lat 19. Chłopcy: Jazda 
szybka. 500 m. 1. Suchocki Janek TKS. czas 1 m. 12 
s. 2. Buza TKS. 3. Piesik huf. szk. Wągrówiec- _
15C0 m.: 1. Gordon Z gimn. Toruń czas 4 m. 1 s. 2. 
Buza TKS. 3. Gede gim. Grudziądz.

Jazda figurowa. 1. Dubowski Aleks, gim. Toruń.
2. Dubowski Czesław gim. Toruń. 3. Radzicki gim. 
Grudziądz.

Kategoria senjorćw. Panowie. Jazda szybka. 
500 m. 1. Suchocki Br. TKS. czas 1 m. 1 s. 2. Zębik 
TKS. 3. Szczerbowski TKS. 1500 m. 1. Suchocki Br. 
TKS. czas 3 m. 52 s. 2. Szczerbowski TKS. 5000 m.
1. Suchocki Br. TKS. czas 14 m. 11.9 s. 2. Zębik TKS.
3. Szczerbowski TKS. Panowie ponad 35 lat. Jazda 
szybka 500 m. 1. Gonczerzewicz TKS. czas 1 m. 22 s.
2. płk. Nieczuja-Ihnatowicz TKS- 3. Kling.

Jazda figurowa. 1. Zaremba TKS. 2. Steinbom
S. K. Starogard. 3. Brendel Brodnica. Panie. 1. Woit- 
czakowa TKS. 2. Suchocka TKS. 3. Gołąbówna Brod­
nica.

Jazda popirowa parami. 1. Brendel-Gołąbówna 
Brodnica. 2. Zębik-Sucbocka TKS. 3. Zaremba-Wojt- 
czakowa TKS.

Turniej hockeya na lodzie o puhar Woj. Kom. 
W. F. i P. W. rozegrany został pomiędzy drużynami 
TKS-u, Gimnazj. Toruń, Seminarjum Toruń i Gim- 
nazj. Lubawa. Puhar zdobył TKS bijąc w finale Se­
minarjum 5:0. Seminarjum pokonawszy zasłużenie 
Gimnazjum Toruń 3:1 1 Lubawę 6:0 zdobyło drugie 
miejsce. Trzecie miejsce przypadło drużynie gimna­
zjalnej toruńskiej która pokonała Lubawę aż 10:0, 
ostatniem miejscem zadowolić się musiała Lubawa, 
która jednak gra z wielką ambicją i po dłuższym 
treningu może być dobrą drużyną. — Miłą niespo^ 
dziankę sprawiła drużyna seminarzystów, z której 
Spychalski i Menke specjalnie się wyróżniali, najlep­
szym jednak jest bramkarz seminarzystów, który w 
meczu z TKS-em uchronił swą drużynę od dwucy­
frowego wyniku. W drużynie gimnazjalnej poza Du- 
bowskimi reszta bardzo słaba.

Wieczorem o godz. 19-ej odbyło się na ślizgawce 
uroczyste rozdanie nagród zwycięzcom. Nagrody w 
postaci pięknych żetonów złotych, srebrnych i brą­
zowych wręczał osobiście wojewoda pomorski p. 
Młodzianowski w obecności członków komitetu W. 
F. przedstawicieli władz szkolnych, delegatów klu­
bów i prasy.

Wszyscy opuszczali ślizgawkę zadowoleni, tak ci 
z nagrodami jak i ci bez nagród unosząc miłe wspom 
nienia z tego pierwszego święta sportów zimowych. 
Najbardziej jednak zadowoleni byli sami organiza­
torowie, że ich ciężka praca dała tak piękne owoce.

Z życia Tow. gim nasi. „Sokół".
Sokoli na kursie instruktorów W. F.

W czasie od 28 grudnia 1927 r. do 3 stycznia 
1928 r. odbył się w Toruniu staraniem Wojewódzkie­
go Komitetu PW. i W. F. 6-iodniowy kurs dla in­
struktorów wychowania fizycznego.

W kursie wzięło udział 63 uczestników z całego 
Pomorza w tern 40 z nauczycielstwa, zaś 23 z orga- 
nizacyj pracujących w zakresie wychowania fi­
zycznego. Na 23 członków z organizacyj korzystali 
z kursu 22 uczestników z organizacji sokolej a 1 z 
innych organizacyj.

a) nauczyciele — Sokoli: Bączyński Paweł, na­
czelnik, Grudziądz, — Bojanowski Jan, Gniew, 
Kowalski Franciszek, Działdowo, — Kwietnic- 
ki Stefan, Toruń I, Milewski Władysław. Wą­
brzeźno — Muszarski Karol, Lubawa — Resz­
ka Władysław, naczelnik Okręgu II — Rytel, 
— Schoffer Mieczysław, prezes gniazda Riepin 
— Stand&ra Bernard, Brodnica — Nobański 
Józef, Żalno.

b) z poza nauczycielstwa — Sokoli: Bielawski 
Zygmunt, naczelnik Golub — Borkowski Ste­
fan, Grudziądz — Kozłowski Paweł, naczelnik 
Grudziądz — Lendzion Stanisław, naczel­
nik Okręgu VI Nowemiasto — Lipigórski Bro­
nisław, naczelnik Lubicz — Schrull Bronisław 
Tarpno — Strzesiński Franciszek, naczelnik 
świecie — Tarczyński Józef, Grudziądz — Ur­
banowski Hygin, Tuchola — Winiarski Bo­
lesław, Chełmża — Wrona Ludwik, naczelnik 
Puck — Zabloński — Karol, Toruń I.

Według Okręgów pochodzili druhowie: z Okręgu 
II — 4. z III — 5. z IV — 6, z VI 4, z VII — 1, z X — 

II, z XI. — 1, czyli że Okręg IV był najliczniej repre­
zentowany.

Program kursów obejmował teoretyczne i prak­
tyczne lekcje, które prowadzili zawodowi nauczy­
ciele gimnastyki: p. Kandyba (gimnastyka), p. Za- 
mek-Qfiszczyński (lekka atletyka) i p. Witkowski 
(sporty i gry sportowe).

Kursy rozpoczęły się uroczystem otwarciem w 
auli seminarjum nauczycielskiego męskiego w dniu 
28 grudnia, w obecności p. Wojewody Młodzianow­
skiego i p. Kuratora Pomorskiego Szwemina, który 
wygłosił obszerne przemówienie o znaczeniu wycho­
wania fiz. i państwowej akcji na tem polu. 6-dnl> 
we wykłady i lekcje praktyczne zaznajomiły kursl- 
stów z całokształtem zagadnienia ze szczególnem 
podkreśleniem praktycznego zastosowania zdoby­
tych wiadomości przy pracy w charakterze instruk­
torów wych. fiz. dla organizacji na tem polu pracu­
jących. Wspólne wyżywienie i pomieszczenie w in- 

II temacie seminarjum przyczyniły się do nawiązania 
|| serdecznych stosunków między kursistami, a w 
I* szczególności między druhami z całego Pomorza.
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Kurs zakończył się uroczystem wydaniem świa­
dectw przez p. Kuratora pomorskiego, p. Kurator że­
gnając uczestników jeszcze raz podkreślił znaczenie 
kursów, tj. dostarczenie organizacjom wych. fiz. fa­
chowo wykształconych instruktorów; zobrazował 
akcję Wojewódzkiego Komitetu W. F. i P. W. w kie­
runku stworzenia kadry instruktorów od stałego in­
struktora wojewódzkiego począwszy, przez instruk­
torów powiatowych, aż do instruktorów dla poszcze­
gólnych placówek organizacyjnych.

W dniu 2 stycznia zast. Naczelnika Okręg, druh 
Gerstman, przeprowadził z kilkoma naczelnikami 
gniazd, uczestniczącymi w kursie, lekcję ćwiczeń 
wolnych na zlot w r. 1929.

Z życia podoficerów rezerwy.
Walne zebrania Kola Podoi. Rez. w Wąbrzeźnie.

W dniu 17. Lm. oubyło się walne doroczne ze­
branie Koła Podoi. Rez. w Wąbrzeźnie przy udzia­
le około 40 członków, na które przybyli z Torunia 
prezes okręgu p. Felski i wicekomendant p. Gniot. 
— Po jednogłośnym wyborze na marszałka zebra­
nia p. Felskiego zdawali poszczególni członkowie 
zarządu rzeczowe sprawozdania. Okazało się, że Ko­
ło w Wąbrzeźnie w roku .1927 naprawiło dużo bra­
ków ubiegłych lat, za co też wyraził marszałek o- 
raz zebrani ustępującemu zarządowi pełne zaufa­
nie. — Następnie przystąpiono do wyboru nowego 
zarządu przez aklamację, do którego wesrły nastę­
pujące osoby: p. Grzegorczyk — prezes; p. Makow­
ski wiceprezes; p. Budniewski sekretarz; p. San- 
dobry zast. sekretarza; p. Drwęcki skarbnik; p. 
Grudziński komendant, pp. Tylicki i Berniak ław­
nicy; pp. Grabowski, Reiwer, Skowroński — kom. 
rew. pp.: Paweł Piotrowski, Kulpiński, Kolecki — 
sąd koleżeński.

Nowowybranemu zarządowi składa sordeczne 
życzenia p. Felski w imieniu okręgu oraz apeluje 
w tre.-clwem przemówieniu do zebranych o podję­
cie owocnej pracy dla dobra Ojczyzny i Związku, 
wznosząc okrzyk na cześć Naj. Rz. P. i Jej Prezy­
denta.

ł’o wyczerpaniu porządku obrad zakończono ze­
branie odśpiewaniem Roty.

A Z. S w Gdańsku.
Na ostatniem walnem zebraniu „Akademickie­

go Związku Sportowego“ w Gdańsku, przy licznym 
udziale członków, kierownicy poszczególnych sek- 
cyj przedstawili wyczerpująco pracę w ich sekcjach. 
Po udzieleniu absolutorjum ustępującemu zarządo­
wi wybrano nowy zarząd w następującym składzie: 
Prezes i kierownik sekcji wioślarskiej — A. Mate- 
U8, w.-prezes i kierownik sekcji lekkoatletycznej 
— F. Sauter, sekretarz Dzidowski, skarbnik Miś- 
kiewicz. — Kierownicy innych sekcyj będą wybrani 
na zebraniach poszczególnych sekcyj. Dodać należy, 
iż uchwałą ostatniego walnego zebrania „Bratniej 
Pomocy“ wszyscy członkowie zrzeszenia muszą 
brać czynny udział najmniej w jednej sekcji A. Z. 
S.-u przez przeciąg trzech semestrów.

Kronika sportowa.
SPORTY ZIMOWE.

Regaty ślizgowców w Charzykcwte.
W niedzielę 15 bm. odbyły się na jeziorze cha- 

rzykowskiem w Chojnicach pierwste wyścigi klu­
bowe, które z powodu korzystnych warunków uda­
ły się nadspodziewanie dobrze. Tor wyścigowy 
przedstawiał trójkąt na lodzie od Buszmila do 

Walkmilu 1 zpowrotem do miejsca startu; prze­
strzeń wynosiła 12 kim. razem. Przy wzmożonym 
w.etrze zostały osiągnięte szybkości do 90 kim. na 
godzinę. Przestrzeń z zatoki buszmilskiej do cha­
rzykowskiej wynosiła 1400 mtr., przemierzano w 
50 sekundach.

Wyniki osiągnięte na regatach są: 1) p. Zilze
16 m.; 2) p. Stocaebrand 16 m. 40 s.; 3) p. Weiland
17 m. i p. Borkenhagen 17 m.; 4) p. Kaletta 17 m. 
4 s.; 5) p. Steinhiiber 17 m. 35 s.; 6) p. Lewandow­
ski 18 m.; 7) p. dyr. J uiiski 19 m.

Narciarze w Toruniu,
Ostatni śnieg pozwolił wreszcie przypiąć nie­

jednemu narty, które wysmarowane czekały bez­
nadziejnie na odrobinę śniegu. We czwartek 19-go 
bm. wybrała się pierwsza wycieczka kilku zapalonych 
narciarek do Lubicza, do tych odważnych należały: 
p. Błoch-Szapańska, p. Skowrońska i p. Spychalska 
oraz p. Karol Błoch. W ostatnią zaś niedzielę wi­
dać było kilku narciarzy zdążających za przedmie­
ście Bydgoskie gdzie na wschód od dworca północ­
nego koło placu ćwiczeń saperów znajduje się nie­
zły teren treningowy dla narciarzy. Jak widać i 
narciarstwo rusza s.ę w Toruniu. Dobrzeby było 
gdyby wszyscy luźno chodzący narciarze z Torunia 
porozumieli sfę i dali sobie rendez-vous Wspólne. 
P. Bloch (św. Katarzyny 5), chętnie, sądzimy, zcrganl 
zuje coś w rodzaju sekcji narciarskiej przy TKS-ie.

Najbliższe zawody hockey owe w Toruniu. W 
niedzielę 29-go bm. îozegra 'i KS.’zawody towarzy­
skie z wicemistrzem Polski „Legją“ z Warszawy, 
będzie to rzadka okazja zobaczenia neprawdę pierw­
szorzędnej gry pomiędzy dwiema pierwszorzędneml 
drużynami hockeya. Zawody te poprzedzone będą 
spotkaniem drużyny bydgoskiej BTW. z drużyną 
gimnazjum toruńskiego.

Mistrzostwo Pomorza w jeźdzle sztuczne] panów 
i pań oraz w jeździe parami. TKS ma zamiar zorga­
nizować dn. 5 lutego powyższe mistrzostwa i wzy­
wa wszystkich zainteresowanych łyżwiarzy do in­
tensywnego tren.ngu. Dokładne programy figur 
obowiązkowych rozesłane zostaną w najbliższych 
dniach oraz ogłoszone w prasie pomorskiej. Infor- 
macyj udziela firma Sport-Błoch Toruń św. Kata­
rzyny nr. 5 tel. 276.

PING - PONG.
Turniej ping-pongowy o mistrzostwo miasta 

Torunia. Klub sportowy „Zuch“ w Toruniu urzą­
dza w czasie od 5 lutego do 19 lutego rb. turniej 
ping-pongowy o mistrzostwo Torunia. Turniej od­
będzie się w lokalu K. S. Zuch w parku Wiktor’!. 
Zgłoszenia przyjmuje się codziennie od 19—20 w lo­
kalu Klubu lub piśmiennie do sekretarjatu Wodna 
29. — Termin zgłoszeń do 2. lutego 1928 r. włącz­
nie. Wpisowego się nie pobiera. Turniej odbędzie 
się drużynami po 3 zawodników. Każde stowarzy­
szenie może stawić tylko jedną drużynę, za zgodą 
kierownictwa najwyżej dwie. Termin spotkań w 
czasie wyżej wymienionym codziennie od godz. 19. 
do 22-ej.

Bliższych informacyj udziela się w lokalu.
K. S. Zuch.

K. S. Zuch. Ukończono w pierwszej serji tur­
niej ping-pongowy o mistrzostwo Klubu, w którym 
bierze udział 19-lu członków. Prym wiedzie ze­
szłoroczny mistrz Klubu m. Torunia. Mieczysław 
Jendryczka, zdobywając na 36 możliwych — 34 
-punkty. Dalsze miejsca zajmują: Rychlewski, 
Kilichowski i Sawicki z punktami 32, 31, 30. W 
drugiej serji wysuwa się zupełnie nieprzewidzia­
nie Leon Glich.

Za redakeją odpowiedzialny: Wacław Madejski 
Drukiem i nakładem Drukarni Toruńskiej T. A.


